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Wiadomości z całego świata.
Parlament niemiecki W spra­

wie souyalistów odpowiedział posłowi Beblowi 
minister Puttkamer: Socyałiści okazali 
znowu swoją nienawiść do monarchji, która 
jest przeszkodą socyalizmowi, i o którą sobie 
głowę lozbiją. Socyałiści chcą rzeczypospo- 
litéj (republiki), jeżeli nie inaczej, to przez 
rewolucyą. Gdyby praw o przeciw socyalistom 
zostało odrzucone, toby było wielkiem nie­
szczęściem. Ze zgromadzeń socyalistów tylko 
trzecia część została rozwiązana, a w Berli­
nie wycŁodzą 3 gazety socyalistyczne, które 
bardzo ostrożnie piszą. Główna gazeta so- 
cyalistów w Szwajcaryi wychodząca wyzywa 
monarchją. Nie chce rząd zniszczyć socyali- 
stćw i robotników, lecz chce przeszkodzić rc- 
wolucyi, a prawo przeciw socyalistom przed 
8 laty wydane właśnie przeszkodziło socyai- 
néj rewolncyi, dla tego i dziś go odrzucić nie 
.rzeba. Socyałiści są dziś ostr< żniejsi, lecz 
atrniéj głośno przemawiali za rewolucyą. 

Policyaut jeden wmięszał się pomiędzy so- 
cyalistów, lecz nie namawiał am do buntu, 
ani do dynamitu.

Meyer (postępowiec) radzi odrzucić 
prawo przeciw socyalistom, kióre miało być 
tylko tymczasem. W kraju jest lud przeciw 
prawu. Sprawa policyanta srpiega nie jest 
wyjaśniona. Gdzie szpiegostwo kwitnie tam 
musi być coś w nieporządku, Wydalają so­
cjalistów samowolnie, a ci szerzą socyalizm 
w innem miejscu. Czasy się zmieniły i trzeba 
nowych urządzeń, od socyahstów też się mo­
żna czego nauczyć. Namiętności ludzkie 
zawsze były i będą, nie trzeba ich przemocą 
zgnieść, bo to jeszcze gorzéj.

Minister Puttkamer. Muszę dać wiarę 
urzędnikowi policyjnemu. Szpiegostwa nie ma 
* pruokiêj policyi, lecz tajna polieya musi 
być, bo i zbrodnie są tajemne. Jeszcze dziś 
czytują socyalistyczne gazety, lecz mało, da­
wniej , rychodziło 40 gazet socyalistycznych i 
miały 300,000 abonentów.

Schlickuiann (konserw>iysta) dowo­
dzi, że prawo przeciw socyalistom jest po­
trzebne, i wszystkie stre nnictwa powinny być 
za tem, nawet socyałiści, bo im to prawo po­
mogło i chi oni ich od socyalistów iewolucyo- 
nistów, pozwoli im pracowań w parlamencie. 
Socyalizm jak jest niebezpieczny, to się po­
kazuje dziś w Anglji.

Windhorst: Jesteśmy przeciw prze - 
łbiżeniu prawa, bo sami jesteśmy we walce 
I turncj pod prawami wyjątkowemi, lecz je­
steśmy też największymi nk przyjaciółmi so­
cjalistów, a przyjaciółmi monarchji. Sccyaliśei

są przeciwnikami chrześcijaństwa- Sposób 
wojowania pizeciw socyalistom jest fałszywy. 
Trzeba robotnikom dać lepsze prawa, dać wol­
ność Kościołowi, przywrócić zakony, póki przy 
każdym zakonniku postawicie 5, a przy za­
konnicy 10 żandarmów, to do końca nie doj­
dziemy. Przemocą i środkanr zewnętrznemi 
socyalizmu się nie pokona.

— Tymczasem będzie radziła komisya 
z 21 posłów złożona, czy przedłużyć prawo 
przeciw socyalistom czy nie.

— Dalêj w parlamencie byli wszyscy 
posłowie zatem, aby wykopać kanał przez 
Szlezwig-Holsztyn, któryby łączył dwa morza, 
aby okręta nie potrzebowały objeżdżać na­
około Danji. Nasi posłowie szląsey mówili 
jednak, że ten kanał będzie przydatny dla 
węgla angielskiego i westfalskiego, lecz gór- 
noszląski węgiel jeszcze więcej straci kupców, 
jeżeli rząd nie postara się o tanią drogę wo­
dną przez Odrę i kanały. Ze strony rządu 
pocieszano posłów, że tak źle z węglem gór- 
noszląskim nie będzie, że jednak rząd ciągle 
myśli o drodze wodnej z Górnego Szłąska.

W sejmie pruckim znowu sprawa 
polska zajmowała wszystkich, bo radzono nad 
owemi 100 miljonami, których rząd pragnie 
kn wykupieniu ziemi z rąk polskich panów 
dla kolonistów niemieckich. Najpierw prze­
mówił poseł Wierzbiński: Wiemy, że 
nasze gadanie nie przyda się na- nic, bo wię­
kszość posłów się już naprzód ze rządem 
przeciw nam umówiła, lecz musimy mówić 
wobec sumienia i narodu naszego, i aby pó­
źniejsze pokolenia wiedziały, co się dzieje. 
Namiętności przeciw Polakom są wzburzone, 
a na namiętne śei słowa nie pomogą. My 
Polacy jesteśmy stworzeni i żyjemy, a kiedy 
żyjemy, to mamy swe narodowe uczucia i 
pragnienia, i nie chcemy zginąć. Chcemy 
pozostać tem, czem nas Bóg stworzył, to rzecz 
naturalna. Daremnie zbijać te fałszywo zda­
nia, które przeciw nam gadacie. Jeżeli już 
jesteśmy tmpem, jak mówią, to czemu nas ks. 
Bismark prześladuje z taką nienawiścią. Ta 
nienawiść i gniew pokazuje, że jeszcze żyje­
my. Dla tego nas Się boją, jeżeli sprawa 
polska wejdzie kiedy na wierzch. My mamy 
prawdę i ducha, a przeciw nam stoji siła 
mocniejszeg >. To ma być nasza, winą, że 
jeszcze żyjemy. Jak walkę przeciw nim mo­
żecie pogodzić z waszem sumieniem, to wa­
sza izecz. Przyszłość was potępi. Odnawia­
cie dawne prześladowanie religii i narodowo­
ści. Jakiem prawem nauczyciele niemieccy 
mogą potępiać prłed uczniami dawnych tyra­
nów, jeżeli uczniowie widzą co się dzieje

w Prusach? To psuje lud. Go do ko’oni- 
zacyi to Polacy dawniej dali dobry przykład, 
bo sprowadzali Niemców do Polski, póki był 
tam brak ludzi, i dawali im przywileje. Te­
raz im się Niemcy źle wywdzięczają. Nie 
Polacy się rozszerzają lecz Niemcy. Mówi­
cie o kulturze, to nie jest prawdziwa kultura, 
która wypędza niewinnych i niszczy słabszych. 
Jeżeli kultura polska jest niższa od niemiec- 
kiéj, czemu jéj się bojicie. Ozy mogą Po­
lacy myśleć o Polsce? Nie, bo z loznať- 
skiego i Prus zach, nie może być Polski, a 
Moskal nie odda Polski, ani Polakom nie 
pomoże. Prusy niby są pań°twem prawa, 
siła przed prawem, wszystko przewrócone i 
obalone, nie wiedzieć czego nią trzymać, nie 
ma nic pewnego. Mają być wobec prawa 
wszyscy równi, a tu odbieracie równość mi­
lionom obywateli. Inne prawo powiuda: że 
wszystkim ma być zapewnione prawe własno­
ści, a tu chcecie pieniędzy na wykupywanie 
własności wielu obywateli. Pieniędzy żąda­
cie przeciw Polákem, którym nie na to obie­
cano szanować ich narodowość, aby pcwoly- 
wm;e się ich na te obietnice nie miały być 
warte ani szeląga. Polacy płacili poda.ek 
z krwi i pieniędzy, a teraz mają być wytę­
pieni. Przeciw Austryi i Francyi we wojnie 
Prusy nie potrzebowały pieniędzy, a przeciw 
Polakom żądacie 100 milionów. Przez kolo­
nizacją będzie nieprzyjaźń pomiędzy starymi 
mieszkańcami, a nowymi uprzywilejowa­
nymi. Koloniści, którzy łatwo nrzyjdą do 
ziemi nie będą jéj szanowali. Nie wielką 
odwagę pokazują potężne Prusy gnębiąc małą 
garstkę słabych Polaków. Nie wielkie zau­
fanie w swoją moc pokazują Prusy. Wypo­
wiedziano nam wojnę na śmierć i życie, lecz 
upaść może i wielki naród, lecz zginąć może 
tylko nikczemny, a takim naród polski nie 
jest. Naród, który mimo stuletniej niewoli 
tak jest mocny, że potrzeba milionów, aby 
go zniszczyć, taki naród nie zginie. Nie 
śmiejemy się z gniewu i nienawiści k. Bis- 
marka, lecz nie poddamy się, nie wyrzeczemy 
się przyszłości, pozostaniemy «jedną gromadą 
braci“. Nam zwycięstwo, wam niesława a 
może hańba! (Za te ostatnie slova prezydent 
gani posła i powołuje go do porządku).

Minister rólnictwa Lucius: rząd się 
musi bronić przeciw Polakom, bo wyższe klasy 
polskie nie chcą się wżyć w Prusy, myślą o 
przywróceniu Polski, jeżeli im się rewolucye 
w Prusach nie udały, to jest zasługą rządu 
pruskiego, a nie zależało cd woli Polaków. 
Fryderyk Wielki i inni królowie pruscy spro­
wadzali kolonistów niemieckich w Poznańskie, 
pôzn'éj wyznaczono milion tsli rów, lecz tylko



pomagano Niemcem do nabywania większych 
dóbr. Teraz chcemy osadzać chłodów, bo 
wielkich właścicieli jest w Fo3feańskiem wię- 
céj, aniżeli w innych prowinoyacn. Gospo­
darstwa będziemy tworzyli od 6 do 50 hektr. 
i więcej! Możemy całe nowe gminy utworzyć. 
Z kąd wziąsć kolonistów, t* rzecz trud a a 
bardzo. Zamiast iść za morze, może wielu 
pójdzie w polskie okolice. RzrJ musi mieć 
pierwszeństwo kupna, gdyby koloniści znowu 
chcieli sprzedać ziemię, aby przeszkodzić spe­
kulantom i zbytniej parcelacji. Domen r 
dowych nie można użyć do parcelacyi, ponie­
waż już są w niemieckich rękach i na dłu­
gie lata wydzierżawione. Jaż teraz więcej 
ziemi w okolicach polskich jest w ręku nie­
mieckich aniżeli w polskich. Niemcy mają 
1,143,847 ha., a Polacy 914,000 ha. z wię­
kszych własności w Poznańskirm i Prusach. 
h chłopskich gospodarstw w Poznaňsk ém 
Polacy mąią 655,400 ha. Niemcy 399,500 
ha. Przeciw polskim chłopom rząd nie wy­
stępuje, lecz chce ich ochronić od polskiej 
agitacji. Więcej ludu umie czytać i 
pisać, lecz mniej umie po nie­
miecku mówić. Widać więc, że się za­
miarom rządu sprzeciwiają. Sto milionów na 
wykupienie przeszło 900,000 to nie za wiele. 
Będziemy kupowali na subhastach i z wolnej 
ręki, czasy kiepskie, to będą sprzedawali. 
W têj trudnej sprawie rachujmy na to, że 
nam komisya ku temu zebrana radą i czy­
nem dopomoże. Sprawa potrwa nie kilka 
lat, lecz całe pokolenia, lecz zostanie doko­
nana, jeżeli rząd zostanie poparty przez sejm 
i przez wszystkich pairyotycznych obywateli!

JBenda (liberalista): Nasze stronnictwo 
jest za rządem i prawem, lecz poiedyńcze pa­
ragrafy muszą być w komisji zrewidowane. 
Prawo musi być powoli przeprowadzone.

Baron H u e n e (centrum). Sądzimy spra­
wę według prawa i sprawiedliwości. Ż liczb, 
któie minister przytoczył, pokazuje się, że 
polskim panom coraz więcej ziemi z rąk uby­
wa, a więc nie potrzeba ich wykupy rać 
przez rząd. Niemczyzna się ogromnie sze­
rzy. Polacy w Prasach rewolucyi nie ro­
bili, roku 1848 i Niemcy rewolucją zrobili. 
Prawo nam przedłożono bardzo licho opraco­
wane. Minister też ogólnie gadał i niepewno. 
Gdyby zakazano Polakom zagranicznym ku­
pować ziemię, toby uszło, lecz to prawo jest 
przeciw własnym obywatelom. Prawo jest 
całkiem niejasne, niezrozumiałe. Powodów 
gruntownych nie podano. N.ech rząd nam 
powie ile dawniej za jego pomocą ziemi pol­
skiej iiipiono i czy jeszcze jest w ręku Niem­
ców. Bez pomocy rządu niemczyzna więcej 
się szerzy jak z jego pomocą. Dawniej spro­
wadzano kolonistów na ziemię nieuprawną, a 
teraz chcą ziemię uprawną dać ijnym wła­
ścicielom. Jak domen rządowych nie chce­
cie dzielić, tak i podział wielkich dóbr będzie 
niepraktyczny i drogi, bo trzeba dobre bu­
dynki gospodarcze rujnować, inwentarz sprze­
dać itd. Z domenami rządoweni łatwiej na­
wet i lepićj można cbrachować wartość gruntu. 
Jak ziemia w lasach ma być parcelowana, 
tego nie rozumiem. Cała sprawa jest nie­
dojrzała, zrobiono prawo z pośpiechem, bez 
namysłu i obrachunku. Koloniści będą drogo 
budowali, bo im sąsiedzi nie pomogą. Cała 
sprawa jest sztuczna i nienaturalna. Rząd 
me będzie chciał kolonistów ani z G. Szląska, 
boby się polskością zarazili, ani katolików. 
Fryderyk W. otwarcie powjedzinł, że chce 
protestantów. W innych okolicach nie ma 
zbyt wiele lulzi, czy Suwali będą chcieli 
pójść w Poznańskie, to pytanie. Co zrobicie 
z ludźmi, którzy teraz służą u polskich pa­
nów. PanoŤSfře skoro sprzedadzą wieś, będą 
mieli czas do agilacyi. Największym agita­
torem jest ten, kto nic ma nic do stracenia. 
Czy polskich robotników chcecie zrobić że­
brakami? Zjawią się też agenci ku sprze­
dawaniu dóbr, bo z tych 100 milionów coś 
dla nich oapadnie. Jeżeli kupicie wieś i da- 
’:e w dzierżawę Lim zostanie parcelowana,

to dzierżawca zniszczy rolę. Jeżeli kupicie 
wieś zaniedbaną, io musicie ją urządzić, a po 
kilku latach znowu parcelować, to znaczy 
marnować grosz publiczny. Czemu nie ma 
mowy o dzierżawach wieczystych? Skoro 
100 milionów wydacie, to jeszcze potem kasa 
państwa będzie miała rocznie płacić 4 miliony 
marek jako procent. Czy to ma być na 
wieki. A p„tem rząd nie ma prawa bogacić 
jednych obywateli i darować im podatki na 
koszt dragich. Polacy sami muszą płacić 
podatki na to, aby ich wykupywano. Że sej­
mowi mają być przedłożone rachunki, to tyle 
znaczyć co nic, bo sejm n<e będzie miał pra­
wa mc zmienić. Dwóch postów ma być w ko- 
misyi i słuchać, to nie bardzo honorowo dla 
pošlé w, bo mają być poddani unnitrowi.

(Dal zy ciąg na tu.pi.)

Z bliZM Ÿ cii ÖEL
t Bytom. Umarł p » d?ugkh cierpieniach ks. 

G v uszka, syn tutejszego gospooarzs, który porna 
gał w stiitnich czas mli w parafii. Wielka to 
strata i dli poczciwych ródziców, których Bóg 
sam tymi pocieszyć muże, i dla księży i dla pa­
rafii, bo sil duchownych wielka potrzeba. Niech 
odpoczywa w pokoju!

Bytom* Choć powoli to jedmk mnożą się 
handle chr> eśJjańshie. Już dwa mamy handle 
żelaza i jedeu to watów krótkich, l-ici, bi lizny itd. 
Nowy haadel żelaza otworzył p. Letzel w domu 
obok fi syka powiatowego p. dr. EDera. Właśnie 
co du żelaza bardzo trudno nu- demu kupcowi wy- 
trzymać starych i bogatych handli, lecz byle tylko 
cnrześejanie od chrześcijańskich kupców kupowali, 
toby ci wnet wszelkiego towaru d »starczyć mogli.

— W gaze.ûe bismarko ^skiéj w Raciborza 
„Oberschl. An z iger“, ofcskarza korespondent księży 
w Bieruniu. Mikołowie i Król. Hucie że skaso­
wali kajania niemieckie, które dawniĄ bili za­
prowadź li. Es dzit kan z Bh runią odpowiedřial 
na to: „że on wprawdzie dawniéj zaprowadził ka­
zanie niemieckie pod warunkiem, /& d ść wiele 
Judzi przyjdzie, kiedy je Rak tylko 30 ludzi się 
pukarywało i księży carat mniej, to znowu zanie­
chał tego kazania“. Lepiej i/by ksńża takim 
g zetom koale Lie cdpo biadali. Chcielioyśmy się 
zai żyć, że w Bieruniu i Mikołowie n:e je * ani 
pół tuzina ludzi rodowitych Njtemców, ktftrzyby 
z domu po puiskii nie umieli To co niby jest 
nienreck e, t > jest z natury polskie tylko na nie­
mieckie farb wann, bo to farba jest modna.

L rôl-.wsfviéj Hucie pe^ nie nie będzie ani dwóch 
tuz!aów rodowrtych Nhmiów na 3ti,000 dusz. Po­
trzeby riemieckich ■ kazi.ń nie ma prawie wcale, 
ho też ci co pooiemczeli me tardzo ciekawi kaza­
nia. ^ Kto powiada, że księżt jsa mało uwzglę­
dniają Niemców i niemczyznę w k ściele, szkole, 
przy nauce, ten cirvea me chodzi do ki-śeio*a i 
z knajpy patrzy na Górny S łąek, aloo chce bjć 
więićj niemteckim jak sim Biomark. »Na kogo 
Pan Bóg, na tęgi wszyscv święci“, mówi przy­
słowie. Dziś wszystko na Polaków!

Znamy parafje prawie całkiem polskie, gdz;e 
dzieci szkólne th.d/*, co dz;eń do kościoła lecz 
i rgani-sta ani jeden dzień w roku nie za - 
śniewa z uíem polskiéj pieśni kościelnej, co dzień 
po nienreeku, a tu jeszcze nie kontenci liberaliści, 
którzy d » koścoła nie chodzą, lecz którzyby sokoły 
i keśeioła chcieli użyć do niemczenia.

Piekary. Teraźniejsze o.a y są bardzo ze­
psute. By.o tu wesele i muzyka, gdy śli z roboty 
z Kozło^ój góry a usły reli granie, to wielu wstą- 
pło, i tańcz Ji i pni aż do rani; i dziewczyny 
proiti z roboty pu/zfy uà muzykę. Aie piekar­
skich dziewczyn t«m nie było. Tańczyli i pili, aż 
się opili, i zamiast isć do swojćj wioski, to noco­
wali w Piekarah dziewcz ny i chłopaki. (Ci co 
wesele sprawiali nie powinni byli obcych wpusz­
czać, — Red.)

Lipiny. Kilku młodych sąsiadów napadło nie 
szkanie starca, grożąc że go zabiją. Naszez scie 
odstraszył ’ch listonosz i tylko drzwi pokaleczyli.

Królewski Huta. Czytam o kasach pogrzebo­
wych w różnych parafiich Mnie się zdaje, że 
najlep.éj urządź i! tę sprawę nasz ś. p. ks. prob, 
Deloch. Pozakładał żywe lóżeńce, jedne * męż­
czyzn, drugie z kobiet się składające. W ten 
spo3Ót ladzie pooożnem życiem na dobrą śmleić 
się sposob ą, a przyte r ze składek jest każdemu 
członkowi zapewniony uroczy uy pog -zeb ze mażą 
św., mową, z3 dzwonieniem z kasztami dla gra­
barza. Składki nie wielkie a wiele dobrego. Onrócz 
tsgu odprav-ia się msza św. za dusze te, o któ­
rych nikt w mudiitwie ani w ( fierze nie pamięta.

— Zarządtca p. Kałfuss zatrudniony u pana 
Sternberga wyszedł w zeszłym tygodniu z domu i 
dotyczas nie powrócił. Zachodzi obawa, że sobie 
w napadzie melancholii co ziego zrobił. Ktoby co

o nim wiedział, niechaj doniesie do tutejszego 
urzędu iarnego.

Z Katowic wypędzona młodego kupca poeto- 
idącego z Galicyi Wt prowadził się, lecz po nie­
jakim czasie irzybył z paszportem do Katowic 
w pewnym interesie. Zaraz gi odprowadzono do 
policji, gdzie mus ał podpisać rewers, że uo wie­
czora wyjedzie za granicę, albo zapłaci 150 M. 
kary.

Z Prus wy^ędzouo kobietę, ktíréj mąż po­
szedł do Ameiyki. chociaż kobieta jest rodzona 
w r ru ;aeh i j r/ez męża opuszczona.

Di gazet niemieckich donoszą, ie w Z Arzu 
konieezciń wypędzają kobietę, która jest u kre­
wnym i i gminie ciężarem nie jest.

Ludzie z Polski opowiauają, że tam jeszcze 
* wypę z..ją ludzi z ^ras pochodzących, iecz je- 
zen jest guae jakie miejsce wolae dla robotnika, 
to władz: zmusza pzna przyjąć do roboty czło­
wieka rodzonego w Polsce, a nie z B us pocho­
dzącego. 1

S.are Gliwice. Zeszłego roku to tjle było u 
nas wesel, jak grzybów po deszczu, a .ego "ros. ■ 
znów się tak żenią, miedzi i s srzy, kclawi, o ie- 

ł ym . kii byle tego foku. U nas są dwie karcz- 
my, w jednéj jest katolik, a w drugiéj żyd. Gdy 
się jakie wesele zjawi, to katolicki karczmarz mówi 
młodemu paku: będs'esz miał u mnie wesele, ja 
I™. 10 mareL; dowie się żyd o tein, te mówi: 
ja ci dam 15 marrk. Katolicki karczmarz daje 
20 marek i fury gdzie kto chce. Żyd musi ustą- 
mc, jo nie jest na swb;eá, tylko w najmie, swoi 
ma iść do swego, kat lik do kalolika.

Dj Sławienąic przybył 18-go bm. pociągiem 
t jżczyzna meznąjcmy, małego wzrostu, otyły, wy­
siadłszy, poszedł do strzelnicy około 50 kroków 
od dworca oddalonej i tam się wystrzałem z re­
wolweru zastrzelił. Morderca był porządnie ubra­
ny, w m#kim kapi-lusui, o czarnym wąsiku, przy 
robie m;nł złoty zsg„rek i takiż pierścień literalni 
J. M Łznaczoay, rraz 10 m. 42 ftu. pienędzy 
zresztą żadnych papi? rów. ”

Sobleszcwice. Niedawno posatdł ojciec do 
roboty, matka do sąsiadki, a 5 letnie duiewczątso 
chciało sięgnąć po mleko na stole, wywróciło lampę 
z pstrolemu, oblało się, cłmirło się osuszyć przy 
jguiu, szaty się zapaliły, a dziewczę umarła skii 
tkiem oparzenia. Dzieci mrłych samych w izbie 
nie trzeba zo>tazriać.

W Raciborzu ma być przy tutejszym kościele 
kat lickim nowa wieża wybudowana, na potrzebny 
fandu?z zebrano już 12 do 13,000 marek. Jeden 
z raciüorJu h dectylatorow ofiarował oprócz pie­
niędzy, 100 litrów g rzałki dla zatrudnionych przy 
budowie robotników, jak donosi „Rit. Lei b Z*g “

Od Raciborza. Wiadomo, i^e wRidborskiem 
powiecie był wybór do reichstagu (pailamentu) 
ale podobne w całym powiecie nie byle tikiegó 
wyboru, jak u nas. LiberaHsta był za przełożo­
nego wyboru i dość pomyślnie szedł wybór, bo 
J63t numerów 84, a karteczek też było 84, więc 
trafiła na każdą chałupę 1 karteczka. Przełożony 
myskł pewnie, że pose» będzie za monopolem gło­
sował, źle mu się zrobiło, zleciał ze stołka, i oez 
pomocy nie mógł wstać, musiał go protoanlista i 
jeden z ławników dźwigać i wyprowadzić z izby 
wyborcŁój. J

Chróścina pod Opol-.m. Daia il/idHjsrego 16.
0 m. zęronuńłziliśtny się wszyscy człoukowTe ze 
„Związku wIoocLfivfiego“, aby sobie w miejsce 
zmarłego przewodnika ks. proboszcza Wagnera 
innego obrać. Zaproriliś ny na to zgrom" ćreuiie 
walne p nauczyciel1, Polewkę z Chmielowic, jako 
dlnż.-ze lita u nas byłego, a jeszene dzisiaj nie- 
zspomn cnego naaciyciila. Po ukończonej sprawie 
opowiedział nam pan Polewka życiorys Ludwiki, 
nj»łżi*nd Fryderyka Wilhelma TIT-go, króla pm- 
r kiego. Żaluemy, że naszych żon obecnych nie 
• Tło. aby o cnotacn szlachetnych królowńj były 
słjsjeó mogły. «Bóg aapiać“ paan nauczycielowi

W Mierzeniinie (pr,w. Kozielski), wyh-ytosíka- 
ralną zórod.uę. Przed 14 laty porodziła tu pe 
waa diiewc: yna ehłopóa. Trzy lata póžniéj ma­
kat się akiś zalotnik, i aby z powodu tego dzie- 
ckŁ wesele nie lozaało przeszkody, zostało ukryte 
w cl 1 ‘wie. Wesele się odbyło, a synek pozostał 
pcć iiozorem swego dziadka priez 11 lat ukryty 
w jakimś ciemnym locha w chlewie. Sąsiedzi wie­
dzieli o ter. dziecku, lecz nikt się o to nie trosz­
czył, co się % i_im dzieje; przypadkiem żandarm 
d wiaddał rię o tem i całą sprawę wykrył. Chło­
piec znajduje mQ w Pajnędznieissyn stanie, więcój 
do trupa niż do żyjąiAj istoty podobieu, same 
kości skórą powleczone, nawet mówić nie potrafi, 
oddano go do zakłada Henryka w Pawłowiczkach.

Pdiplin. „Pielgrzym“ pisze: W Środę dnia 
17-go bm. stawał przed kratkami sądowemi izby 
karnej w 3ta ogarnie redaktor „Pielgrzyma“ pan 
E. ^lichaiowski, oskarżony o obrazę mini tersewa 
w dwóch przypadkach. Dotyczyło to artykułów 
znajdujących się w nr. 101 i 103 „Pielgrzyma“
1 roku zeszłego. Prokurator wniósł o karę j ty- 
gedn w.ęzienia. Sąd jednakże skazał cskaize- 
nego na karę pieniężną w wysokości marek 70 i



na
rei
iia ponoszenie wszelkich kosztów. Prócz tego wy' 
ick ttn publikowanym ma być w „Reichranzei 
"c.ze“ i w Pielgrzymie “

Poznań RecLkcya „O ędowbika“ miała pi o 
ce^. Dr. Szymańskiemu, który w Wrześniu roku 
zeszłego podpisywał „Ojęiownika“ przez 10 dni 
jako redaktor . d po wiedziało v, wytqbzono prrces n 
ai tykul „Podeina ą nas“ w nr. „Oręd “ z dnia 4. 
Września 1885 r'.. w którym prokurator dopatrzył 
sjq podburzania Polaków na Niemców, i skazano 
go na 3 me-iące więzienia.

D tléj za tg, íe p- Błieh podpisywał się jako 
nakładca „Oręd »wnika“, wytoczoro skarg» p. Bi- 
li( t-owi, redaktor wi „Orędownika“, p. Scbmae 
dickiemu, jako dr. karzowi, ii którego się „Oręd.“ 
drukuje, i pani doktzrowéj Szymańskiej, jako wła- 
éciňebe „Orędownika“.

Panią Szymańską, jako właścicielkę pi ma, sąd 
uwAiil od winy, natomiast skazał p. B licha ta 
50 inrk., pana Schmae lscłiego na 30 mrk. kary.

ŁafiesFano.
Tr tj najwyśmienitszy środek z opactwa św. Ha* 

” una któremu jjż kilka set ludzi swe wy­
leczenie darcie w koiciuch i renu)#iy»m i t. d 
tawdzięeza, jest do nabyci» w Tan owskioh Górach n apte­
karza Jezioł owskiogr, pól flaszka za 150 M. cara flasziia 
3 M. Żidtn cierpiący niech nie raniedba tego wyśnieni 
tfgo śrolka użyć. Kilka set świadectw ^osii damy. Główny 
skL d ma R. RaudOłf, Mairr.

Choroby wszelkiego rodzaju, szcrególaie eltrplcní* 
nerwowe, epilepsją, lól żołądka, nerwowe sznmie.iie *■ 
nszacb, kłucie w rsza h i gluebowatoić, ból głowy, ml 
grenę, bla aczkę i okaliczenn, „ostaną przez naszą sławnę 
w świi cie racyonatnie pewną metodę lec eine wyleczeni 
Przy Chorujących na płucach i astmę osiągniemy "o cztero­
tygodniowej kuracyi nadzwyczajne skutk. Prosi Aiy o do 
stateczny ( pis cierpieeia z dołączeniem marki na odpowi 4» 
z zaufaniem pod adresem. (!)
Prhatklmik „Preis?!" In Salzburg (Oestrreich)

Poczta Keóakcyi.
Pewna rodsina wygn >n z Prns jes , we wielkiéj bie­

dzie, i proei serca chrześcijańskie o jaką pomoc przea 
Redakcją .Kst Pka“.

— Ponownie przypominamy, żs. kto na poczcie abo- 
powsł.Kstrlika“ powinien się teina poczcie uj-or lied, 
jeteli jakiego numeru ide d stenie. Zawste tam się upo­
mnieć gdzie się yapiaaTo gazetę.

te/, -naezkami pocztowymi, lirffmurk u, w liś fe), »11 pła- 
cić w kanctlaryi „Katolikr* lub w Red ikcyi, P o4my 
zawsze iąinc kwitu ety od Ekspedycyi, czy cd Redc'icyi, 
aby był p rządek

■A4S' D ) d risiejozego numeru dołączamy prospekt p. 
Mol r manna z B A.nu, i zwracam? n*ń uw.>gj publiczności 
cierpią éj na tasiemca i tym podobne choroby.

Po długiej i bolesnej ale z wzorową, cierpli­
wością znoszonej chorobie, umarł wczoraj w po­
łudnie — często pokrzepiony najśw. Sakramen­
tami, nasz ukochany współbrat i współpracownik $;

ksiądz

Ignacy Gałuszki,
którrg, duszę polecam/ modlitwom parafian;

Ciało jego pogrzebione będzie w Piątek, 
dnia 2<i. o godzinie 9 przed południem.

-Bytom, 24. Lutego 1886.
Dmhov/eťisíwo pnr.ifhliie.

Obrazy
katolickie olejodrukowe w bo­
gatych ramach z rycinami zło 
temi i kol ru orzechowego po­
leca po znacznie zniżonych 
cenach, niezamożnj m także 
aa odpłatę. Przyrzekam rze­
telną us ngę. P oszę o laska­
ví e wsparcie mojego przed­
siębiorstwa.

Jan Pastuszek,
Bytom, Tarnowska ulica 8

žaproszem do przedsłaT/ł
Za 85 ten.

1 cgz. fr dzieła:
WY)B0Łj^LT>

Ofiary Mszy św.
Marcina z a neuem 

'Kydauio trzecie. Pitcdpiata trwa dr 
i j 1836, czyli do ukończeni*
irnku, poczerń eona podwyższoną będzie
Straż ś Wojüecha w Gnieir.le 

Ks dr. Łukowski.

Dr. Kifsowa
Äugslmrgg&a esenwa żjrcia

Odznacza,,-.jy^ się od 125 lat istniejący środek domowy zawsze sku 
tecziy przy ncr.mniacH żołądka i wszystkich ztąd wynikaj . ych nedogo 
dn i iacli, jak t» złego trawienia, b ak apetytu, kurcze żołądka, zgaga ból 
głowy, astma, febra, bicio serca zemdlenia, zatwierdzenia, cierpienia wątroby 
l pod brzuszne, hemotoiiy.

Jedynie trawdziwą nabyć można flaszka po 1 mk. 20 fen., w apeto
pod r.T.ís.»csj (Entel-Apothete) A. Gensert

Bardzo korzystna oferta loteryjna, il&i
Keselslde Śt, Marcina: głów wygr. lCCOOi M. cisg. 2/3., los pełny 10 M

*!'!3 .,0 ónjgójř.
^Lr enburgs;*e: głów. wygr. 90( 00 M. ciąg. 19/4, los 3 M. sois 20 fen. 

, *wt",tt0,a e : K*6w. wgr. 75000 4' ciąga. 27/4 , los 3 ¥k. -js 20 on. 
szystkie 4 1 ty raznn z urzęd./wein spisem franko 20 Mk.

Cęneral-Debit A. Fnh-c. (Ruhr) i (Knsel

Otwarcie konkursu.
K ul majątkiem księgarza Jana 

"»Cieli,.{J — firma .1. liuidiclt w 1i- 
Smry zostało dzisiaj, 19. Lutego 18; 
řojuiimliiiif o 7t. godzinie postępowa­
nie toi.kursowe rozporzęte.

hiipiee Idoli iilaselitie 
został zarządzi-ą konkursowym zanda­
nou any.

Preteusye konkursowe należą aż do 
E>. Kwietnia issr do sądu być podań 

Dla uchwałj' wyboru innego zarządz­
ał oraz dla «stanowienia wydziału 
ł’ierzytii li i w danym przj padku nad 
łrzedmintami w ISO prawa konknr- 
®0Wegn. na 17. Marca IKSti. prz.edpo- 
•udiiieni o godzinie 11.. a dla zbada 
*ia podanych preten-.yj, 30. Kwietnia
1V8( prze dpołudnicm o godzinie 11, 
•dl. rlzie sio termin jirzed podpisanym
Bî!floni.

osoby posiadające rzeczy 
ttóre^co <li’ "litsy konkursowej, lub 
luźne, Są
•udawać ^ “Î*
„■ - .„i,-' „ ,llfa'ic zobowięzuii się je talw-.e o posiadani,, rze, z/i pte 
te„,M, żądających za.spol«ýo,da oso­
bnego z tej sprawy zęby do.dci], otem 
az do In. Kwietnia 18S,, 
aontruiowenm.

ki gn i ca, 19. Lutego lK8b.
Lindner.

l'i arz sądowy (Gerichtsschreiber;
___król. sailu obwodowego.

zarządzę i

t. Ubra*ę wyrz: diot.ą 12 stycznia
kar ’,,eza 'kzucj cirez uli Sprła córce 

z'neiva Franeinzki Spieka w Z&wa- 
sznl n4wołuję i przepraszam ją nmiej

* BTlhliGłnin

W&lns zgromadzenie
odbędzie wę 23 g Lutego t. r pr, 
południu o godzinie 3 cńj w loknu 
konsumu.

Porządek dzienny:
1, obieranie nowego Dyr -która d 

»wdziijn
1 bo> no zgromadzenie upr sza 
CzUaÓW 22 Lutego 1S86- 

ZARZĄD
Smolori. GaTdijan.

aine zgroiindteüia
złontów korzům u w Gilowicach ol 

będzie się 15. Merca tr. w celu wy 
boni dyrektor, i kon,rolerów.

O liczny udział uprasza 
Gilowice «7 Lut o 1836. 

ZARZĄD ‘
Erason.

liGinyślania
Siedmiu ?Jó r

Pana Je/.nsa na krzyża
przydaniem t aboż ństwa do 
lWaiK1 Boskiej Boleśniej 

poleca Empe tycya Katolika egzem 
plaiz po Ił fen.

Cały dochód pr 'oznaczony na ka 
pliczkę S ó tr Ka-iucynek w Kętich

Publicznie.
J/jskowice. 10. Lutego 1886.

~ —üCc>14y Szal sęki obywatel.
n®|l iczciwych lodziców m.że się,franco. 
Si , 2®raz lub od 1. Kwietnia do 
^°stiUe“ail<llu towarów koïomakiyoh i

za ucznia zgłosić.
• Huta, Wilhelmstr. 14.

fiCeiris.

tsię^rnia EatoIŁsJ a
1*0 manili wydała i poleca: 

ťnsya
,v.vli Gorzkie lale

wydał
„ ,0 , Ł Ennwl«ce str. 32. Cena 10 fen.
* Pimrłką fraati0 15 fen. 50 sztuk 
za 4 50 » z przesyłką franco. 100 
sztuk za 8,00 iw z przesyłką franco 
30) sztuk za 20,00 m. z przesyłką 
franco. oGO za 30,CO m. z przesyłką

fíh Sitna k 16.;1itni notci-i KJ ia.
UUlV|iaa miln mijąoy ochotę 
lo wykształcenia się W sprzedaży to 
worów kolonialnych itp. w Mysło­
wicach pod adr. Pana J. Tiełz.

Kawa palbna fnet od l Mk.
Kawa niepalona faut od 80, 90 fen. 

i 1 Mk.
Cukier tani«!

Nąjdclikntniciszy twardy cukier
z głowy funt . . . . 32 f.

Najdelikatniejszy cukier twardy 30 .. 
Kto bierza 10 funt. fnryny do­

stanie funt po ..... 29 
Rozynki najl. nowe. wielk. funt 40 ” 
Śliwki r.ąilop. tureckie funt . . 40 „ 
Mak modry liajlop. liter . . . 35 r
Ryż funt od......................1 o do 30 ,.
My :lło twarde Oranienburg naj­

lepsze, gwarantuje się, że czy­
ste funt......................................2S

Mydło twarde oranienbnrgskie 
na wagę suche funt . . . . 30 .,

Eto weźmie l/x ceat. uostame taaleji 
,8<)(la czyst. kryształowa funt 8 fen. 
Świece wosk. najlep. po różnych ce­
nach Świece sterynowe bryiantowe 

najlep. paka 45 fen.
Rzetelna v.aga, skora nsługa, naj­

tańsze ceny, dobry to, v 
.Mielony entier (laryna) waży się 

bez papierń.
Głogówek, w i litym 1886.

Itnimy Kkuse,
v duiiiii ji. mistrza piekar. Knsubck.

RynekÎ

Tanio! Tanio!
Snrdnty wierzchnie od 12 M. 
Jbicry z materyi „ 15 M 
Chusty sukienne i do odzie­
wania po 6 m., flanele po 1,00 m. 
i 1, 20 m., barchan po 25 i 30 
fen. kaszemir po 60 fen. oraz 
pjotna, sienniki, ręczniki i 
wszelkie ubiory zimowe sprze 
daje tanio Flilke,

skład tani w Lipinach.

Trzech Podleśnych.
(Slrreleów)

potrzebo jo cci i Li.it-a 1886. Dominium 
Dlalitszyn w Kiólostwio P.Jskiem 
Piśmienuo nfeity z pi iem staro, uzdo! 
manie i swych Wjmagań miżna nad 
yłić pod adreso :

Ostrowski w Malnszynie prze: Ra
dom sk RaS'hi h P hl n)
2 K a- leetmb ezel-dnikó » po? nkujo 

J. lïolc T; Mistrz Krawiecki 
Królewska Hnta Bor» rmheit 25

POSIADŁOŚĆ
pr-v Z.brzu rkłndiijąci. się z domii 
mieizka’nego 40 mórg gruntu, 8 irćrg 
łąki z intto! tirzem lub bez inwen­
tarza. Bliższej viadomoši i idz*eli

Jacob S: borks bremzer 
i i sn)«y Pizy l brzu.

Faniliurgsko - Amerykańskie '
akcyjne towarzystwo

parowych okrętów

H

Dut konfirmandow
oo eca : ^asze ni-y Morcje, Batysty, 
Damost i Gilde1 jo u izoy ;zaj ia 
nich tenu h

Król Huta. MftrkîCCZ,
Krof.prm noni-tr. ’

WüMe ula
30 fen. 
29 „

Cukier t sardy funt 
Eary„a ....
Aawa jo 80 90 100, 120 fen.
Kawa perłowa....................... 1.C0 „
Presiw^a.......................1.10 ,•
P-froleum  13
Olej . . . . . 3ił
Droj dżo.................................... CO „
Silberfud dawniej Gitł.m»nn. 
w Bytomiu, róg rynlu i Kraïow 
ekiej ulicy.

m
W Drukarni „Katolika“ 

j wyszła i jest do nabycia:

NAUKA
czytania polskiego

dla
użytkn w dontn, 

j mianowicie dla dzieci,
; które się w szkole po 

niemiecku wyuczyły.
! Pojedyúczy egzemplarz ^
I lO fen.

S Należytość najlepiej 
J wznaczi ach pocztowy ch 
I przesłać.

imm

2a darmo rSSltiS
suchot likom wsksj iówkę do írylcczo- 
nia nieomal lez kosztów, przooo jui 
ta syle. zon ci- z. staP\
S»nit- s Stuttgart Gai"bnrgstr 8.

Monika
numera z dwóch lat, oprawio­
ne pięknie, roczn k 1M. 20 fen. 
do nabycia w 

Ekspedycyi „Katolika“.
Różne piece, blachy, ruszta, 

ruty, garnce blacha biał‘a i 
inne towary żelazne, poleca po 
niskich cenach fabrycznych

Ul Finkę.
skład żelaza w Lipinach

Moj handel cygar i fijck znajduje 
się w di mu kuśni aza p Liti. ńskiego 
przy julowarzi’.

Bytom B. S

Wielki zarobek
nadarza się agentom urzędnikom ku 
pc i’u i t. d priez so-zedaż w spo 
sftb komisyjny artykułu w każd go 
chętny p, kup znajdującego. O erty 
pr:v mu je Ekspedecra „Katolika*

P- Mattfe dt
Berlin

Platz vor dem Neuen Thor 1 a
•wysełii pasażerów

z Brem v do
AMEïtŸKI

pocestným parowcem
Nr LuJUtsohen Lbyd,

Podroż trwa 9 da!
Wielnie śledzie o lekane w wy­

bornym sosie -ys. około 10 funt. fas 
za M, 3,50. 3'edzie solono delikat 
około lo funt faskę zawierającą 40-60 
sztuk za 3 M. Wszystko franko. Zn 
iczka po ztowfl.

itrotien, Greifswald Ostsee a

Posladłcsó
obejmujijCa 161' irórg dob.<j roli w 
p wiecie Prudnickiem położona z ko 
rzy tnem przędą ębiorel ’om połączona 
jest z powodu starości jjou dziCiela 

woln.j ręki pod kerzystnemi wa-un 
kam. zaraz do sprzedania.

Wnioski kupna przyjmuje FlLspe- 
decya „Kat ika».

iKetnlfarfit.
Hnrmoniliów znaczną 

iloáé mam po nazwyczaj ta­
nich cenach na «pr^edaż, ró­
wnież polecam mój znaczny

skłud ćelaza i skóry
askawem względom.
Kroi. Huta. Ad. liewin.

Zaproszedie do przedpł ty.
W p1 lewie Styez 1886 wyjdzie dzieło 
pnd t,dułem

Jak kochać Jezusa.
napisał św. Alfons Lignori

tłómczył z włoikiego X. DcSlcrt.
8-ce str. 320 (Są to najp ękm ijsze 

roimyśl ma jakie dotąd wydano ) 
Cena w prenum. do 1. Lutego 
1886 wynosi już z prze. łka ranceÍ

tylko 1 i nurkę
z oprawą 180 M, — Kto bierze 10 
dostaje jeden oprawn, w desátku . 5 
medali S bieskiego. Należytość trzebi 
nadesł ć rsprzod de 
Księgarni Katolickiej w Poznania,

LOSY
na budowę

tumu kolońskiego
po Mí. 3,30 

Losy na budowę tumu w Uli 
po Ms. 3,30 rozseła 

H. Bezeler, Neu-UIm.
DzlelnycUiperrądnyeli wal-
ct-rzy i heb.eró» na robotę grebą, 
grot dressej poszukuje
l*'riedens3 mt» .

Balsam melisowy
doktora M Lang, München,

i krel. aw. przywilej.)
Od 90 lat doświadetoey ( -odek 

domowy pr_?eiwk.j cierpieniom 
nerwowem i i łądkowym, choro 
bon uicścim i otwartym ranom — 
Do nabycia w 12rągłyc>, pre«o 

pwanyrh, naszem tnnkiem i pie 
częcią oznaczonych szklankach po 
70 fen. zamówierna pod adresem:

Dr Lang’scke Erl en,
München, Karlsplatz 7.

Dnjj dobrej cztery i pół morgi 
Ulili nia do wynajęcia
vv wa Rrulla Hosenb< titnw
Bie'szowicaih.

K .idy karczmarz, hoteliata i wła­
ściciel browaru może się łatwo p^ze 
konoó, że tylko Weidmanna aparaty do 
piwa jedynie tylko jako praktyczno i 
dobro s.ę ot azaiy. — Ktoby zamierzał 
■iprowad ió lub przei_eni_ posiadający 
już aparat, ter -lieobcj poprzednio za­
pis"* sobie brożurkę: . Cl? W*»rt 
fili r Blersr!isena iparate" 
któro darmo przyśle
C. P. WeidmŁnn,
Breslau Doumkauerplatz Br. 1.



Kaseläka loterj a St. Marcina zavV. 10000 wygr. z głów. vn ygr.

mioof 00 Mi, am ft, !» ft, 12000 Mt,«
LOSY 2. idasy której ciąg. 2. Marca się odbędzie, po o M. 'Tmto i spis 30 fen.)

1113s*w 50 M Rezerw, tu) pełne Si'Ä) pett ». U les. pet 1000 M.
A, W e, pralny šprt, IBh im (Für) i Kasel

Szanownej Puplicznośei W>eiliich Wtr/.e^ec 
i okolicy donoszę, źem tutaj w wojskowej stajni założył

5Ç Skład n ęgla
i polecam go po odpowiednio tanich cenach, nadmieniają, 
że moje węgle jest na wagę spore, ponieważ się znajduje 
w suchem miejscu.

Wielkie Strzelce, w Lutym I.nsö.

Antoni Bienek,
skład węgla- w wojskowej utajni.

Dwie trzecie ludzi, cierpi na tasiemca,
kle tylko najmniejsza część wie o rzeczywistej przyczynie owych usta 
wiernych cierpień, a po u»jviiękbzej _ części. bywają om leczem na bla- 
iccikę, na brak krwi! na katarv i cierpienia żołądkowe.

Pewneml oznakami tasiem sj s »: obserwowane odcho­
dzeniu członków podobnych do nakarauo lub pest ek d; mo »ych.

Inne zaa leizeze oa. aKl: bladość tw. rzy, . i«Uy wzrok,
-ino naokoło 6 z, zawsze obłożony język, ila.be trawienie, brak apetyt' 
na przemian z wielkim głodem, mdłość, nawet omdlenie przy czczym 
i łądku, wznowienie się kłębka aż do gaidła, silniejsze ubywanie ślin do 

t kwas żołądkowy, galenie zgagi częste odbijanie s:ę, zawrót, caęsty 
ból glon nieregularny stolec, świerzb eme w knzce odchodowój i nosie, 
i niť wzdymania i faliste poro sranie, słabość członków, s-ące i żgające 
bóle w kiszkac bicie sercu, brak menstraacyi i iganie w bokach.

Kkidego tasiemca usuwam w jednej godzinie kompletnie, bez
niebezpieczeństwa

(llonertrynm 6 nurek JO ren.)
Piśmienne rąpjtania proszę posłać pod moim adusem wprost do 

Poznania. Prospekts darmo i opłacone.
W. rii nherg1. pomocnik lecznicy. 

Poznań, ulica Mała Rycerska nr. 16. 
Serdeczne pt iilęl towznie!

Żona moja kilka lat chorowała na tanem i i mimo wszelkich un a y 
i zżywania środiów rozmaitych nie wysdr >w ała.

W iozpa izy udaliśmy się do paca W. GrUnberga w Poznaniu. Tenże 
poznawszy natychmiast stan choroby, zapisał środek s zój leczniczy, poczem 
Łez wielkich boleści żona moja pozbywszy się dwanaście tasiemców z gło­
wami , zupełnii wyzdrowiała. Niniejszem p. Grünbergowi czuje się z obo­
wiązanym seideozne me podziękowanie złożyó i aby wszystka. uerpiącym 
na tasiemca ićwniei jbgo lekarstwo skuteczi e jSl u mnie działało. Pu 
Micznie wię«’ podaję ;o do wiadc mości i każdemu w tem położeniu się 
znajdnjąoemu chętnie ustnie stwierdzić megą.

Weissenbnrg ipiw. bydgoski) dn:a 8 stycznia 1886.
U. Hilbig.

E': Ćókłer bava tanfaj! '-S5
ICodziennie wieżo paloną kawę Jawa funt 1 marka,; 
Czysto smakującą paloną kawę perłową fant 1,20 m. 
Dobry twardy cukier przedniego wyrobu fant 83 len. 
w głowie 81 fen. Fr ryna 30 fen. Fękną kawę me- 

1 paloną iont począwszy od 75 fen. Jak również wszel- 
I kie inne towary korzenne poleca nadzwyczaj tanio.

Hermann Perl»
Bytom, d dom od dworca g. si koloi (Bahnhofstrassi,

80 fen.
funt palonej kawy czystego smskaisilna 
Kawa J*w<, wy śiicmta palona 1.20 M 

,, porłora ., 1,20 „
Cukier twaidy od czubka bez 

pajirra waż iy 32 fin.
Pary na bicia 30 fon
Cykor je wszelkiego git-ulu 

po cenach fibryczny, h.
Mydło jęderne odważony funt J7 fen.

i, zupełnie sucho .. 30 fon.
Soda krysz ałowa najlepsza 8 fen. 
Petroleum amery! :ańsk. 1C foD.

poleca
Heinrich Krist,

Król. Huta, no przeć, fai-iego uo cioła 
Gruntu 4*/2 morgi otosowne pod 

budynki za Bo^u-loami ku Roźazitmu 
ma do sprzedania Kroll w Królowce 
przy Woszcoycach.

Wjpraue K loń.kiej lotcryi ta tum wy. łatam naty.hmiast gotowi j. 
Spis pi 2«) fen. (w mai.naoh pj z owych) u rtmo d, nabycia 

A. Pukle Pa kg s bäit MUllnhn (Kulu).

1£ .-«feaner-j

Od 10 lat najlepiej doświadczony
głównego lekarza sztaboweg) i fizyka

Dr. G. Schmidtfa
Olej na słuh

leczy j rędko i zupełnie głu- 
chość, cieczenie z uszu, kłucie 
w uszach, nawet w zastarza­
łych przypadkach. — Niezn ś 
ne chuczenie w nszach jak i le- 
kie niedosłyszenie usuwa na­
tychmiast, czego tysiące świa 
dectw dowodzą. — Cena fla- 
szeczki z opisem używania 3 
m. 50 fen.
Do nabycia w znaczniejsych aptekach: 
C. H- aber« Engel-Apothe­
ke, Tien I. Halle a S. u spte- 
karza Marąuwdt, Löwen- ApiAheke, w 
Poznnnii Radlautra apteka cierwona.

Księgarnia Katolicka
[ w Poznania, odebrała i Dieta 

Książeczkę jubilouszwą p. t.

Jubileusz
nadzwyczajny

nadany priez Oj a św. L-ona \IH 
na rok 1886, zawieraj icy wskazówki I uwagi i modlitw — Zebrał i opraco­
wał Xlądz Enn. W 8 ce str. 64, z 
obrazkiem Matki Boskiej Różańcowej 

portretem Ojca św. — Z aprobatą 
I koś iel ,ą.
Cena 15 fen. z przesyłką 20 fen.

. 10 sztuk za 1, 60 m. — 50 sztuk 
I 6 m. 100 sztuk 11 m, — 500 sztuk 
60 marek.

, Nałoży teść nadsyłać trzeba na­
przód.,— Przesyłka franko._________

CUK ER, KAWA TANIO.
Cukier fant 32 fen. w głowie 30 fen.
Dobra kawa funt 80. 90. 1,00. 1,20 1,60 fen.
Mydło funt 30 fen. i różne towary korzenne.
Kói ne kaszemiry i mat. wełniane podw. szerokości od 40 fen. 
Różne katuny i płótno na poszwy 
ehusty tureckie i do odziewania 
♦irlandy, Różczki i różne sznurki.

Ubiory dla mężczyzn i chłopców poleca 
Zabrze, IVlnrietifipotlielie- W. SchPtZ

[Wielkie ta psk
1 beczka za 20 marek rozseła 

Szczeciński słkad śledzi
Stïttincr Herings-Nietkrlage 

Breslau, Ode.Jir isse 7 II.

lUi-ii-t -itts ^.unuiuj ijsutaoiiiands.
Sn.—Jrr-j-i' J.—‘ jîT-.-Æjî

li --57^8
a

I Posiadłość wionę) kopalni
przy granicy austryackiej poiskiui, 
stosowna do urząd! arna piekarni, j >Bt 

i z po .rodu przc rowalzen a się za 3400 
marek natychmiast do spredania.

Oferty pod znakiem D. W. przyj 
muje Eksjmecya .,Katolika1

w Hliechowicach
poleca różnego gatuuku

po cenach fahtyczuycli.

» _ -
«Ö ‘ 1-2
C _ a
o £* f\ O

m
7/ *-z|Sk J *n

BACZNOŚĆ. __
Szanownej Publiczności IIa>duk i ok olicy polecam: 

Wina węgierskie ostre i słodkie,
„ fi-anc.izk.fl czerwonych po różnych lenach, 
„ Malaga w butelkach orypiaalnj ch po 8 mk. 

25 fen.
Liier różnego gatunku butelka od 7 5 fen., 

do 2 mk.
Piwo kulmbachskie butelka 30 fen., 12 butelek 

„ za 3 mk.
, wrocławskie Kipke butelka 15 fen.
, bawarskie jasne butelka 10 fen. ćwierć 

beczki 4 mk. 50 fen., pólćwierci beczki 
2 mk. 40 fen.

Kawę wyśmienitą paloną fant mk. 1,00, 1,20, 
„ 1,30, 1,40, 1,60.

Cukier twardy fant 35 fen.
Słnszone jabłka, tureckie śliTry, kwaśne ogórki itd. 

oraz eleganckie łańcuzki do zegarków, eflgamiczki 
z morskiej piany, laski, portemonetki, cegarówki, 
fajki krótkie i długie i wiele innych przedmio­
tów stósownjcb na podarnki familijne.

O łaskawe względy prosząc, przyrztkam rze­
telną usługę.

Nowe Hajduki. Karol Cziclios
kupiec katolicki.

Józef Janisch
majster krawiecki w Bytomiu,

rynek obok hotelu „zum deutschen Hause" ma zawsze ua składzie:
, .J“ Ubiory gotowe "W

dla mężersyzn od 15 fflłtk począwszy, oraz dla elit«: K'ón 
* od 4 marek począwszy.

/«mówienia podług miarj m -i \ a tanick cenaek

Sftliiifr %máiúí
tteoft feinen ioettł)ooHen 4 Setbiôttern: ÎBiifbfatt I
^XJLIÍ.66, tnerroeitertem Umfange, SeUeirtftifd^eô©on- 

ta«» latt „CSeutfíQe tícfe^aíte“, gemUetoniftif^cs Seiblatt 
„Ser 3eitgeifť'r „SUlittíjcilungen über Sanbrolrtíjfť&aft, ©ar= [ 
~tcnbau nnb 5auSn)irtÍ)fc§flft-// ___

|D^m wielbi
J i 90. Arów pola, gdzie także mi icace I głę robić mam zrunar sprzedać.

Poremba Zaborze. «I, PllUCh.

SDlnn obenirt nuf bnS „í8. i !i i r ïngctiatt" nebit obigen 
4 ©ep irofiSSeibtättern bii amnittiĄc.t 'J ofltmitultin

beä beutfefjen DteiĄcś fü; ben SBctrag .’Oii nur:__^ titk. ^Kpf
^rolie^ummv. gratis u, frRiibo. l3iA iriK- r1-

für ben äJlonat
März

2 Parobków
I trzeźwych z dobrem, świr dectwami I przyjmie zaraz

Heinrich Haendler,
młyn \raleowy w Zabrzu.

p _ I _ moję położoną w foSzku
îlirUy i Lłażeo icath mam za­
miar natychmisst wynająć.

Wielkie St.zelce.
IU. Hłidra

2llłe neu Ijinàuttetenben ïïibonnentcn erhalten
gratis u. franko ben bl*> 1. SJiörj bereitöerfAtenenm3)^eiIbe35HomannS»on

Hernie. ii Sudermann: „Frau Sorge.“

Posiadłość dilnaeli
I przy Starom Bieruniu ma.m zamiar I sprzedać w całości lub w parcelach, 
I pod nader korzystnemi warunkami. 

Zgłoszenia przyjm-je Ekspeiycya 
Katoliia1

PruBkći w W.-StrselcacLi.

fcdn* tylko jest dokr» SleozkftfBlft * WhlŁ-Straelt.- 
edac, tylko jest dobra nk^luurjia * Wielk.- Strzelei. 
jcia tylio jest dobra wi&lBla * Wie’kich-Strzele.

po najtańszych cenach pod gwarancyą.
!ftùe fabryki roisełs ą podróżnych, aby się ‘-wych 
rosbyé i każą noble Indii-* koutrakty pcdjlsywaó, lrtćrt7

dowi-iaialu" rw»^ktor J, Zborek Bytn.u-Roabarh Nakładca ks. Staoisi w Rwkiejewski lic. tecL Drukarnia


